
RUR JER KRAKOWSKI.
D nia  8  października 

ro k u  1 834-
p i s m o  t o  w y c h o d z i  c o d z i e n n ie  
w y ją w sz y  n ie d z ie le  i ś w ię t a  o 

g o d z i n i e  3 z p o łu d n ia .
Efs

Przedpłata kwar­
talna zł. ł>. N u ­
m er pojedynczy  

groszy 5 .

Prenum erata przyjmuje się w  Krakowie w  handlach P P . Chła- 
sko przy ulicy Szczepańskiej, K alisińskiego przy ulicy floriańskiej 
i na K leparzu, Cybulskiego i Kocha w  ryn k u , K aczm arskiego, 
Gdhla pod krukiem , Schrejbra przy ulicy grodzkiej, Maryi O sw ald na 

Stradom iu, i Faintucha pod pelikanem N . 1)7 na kazim ierzu.

K R A K OW . W  dniu wczorajszym 
p o d ług  ogłoszonego poprzednio  roz­
porządzenia, odbyła  się uroczystość  
»5o rocznicy  założenia w naszym 
mieście Bractwa Miłosierdzia i Ban­
ku pobożnego  przez wiekopomnej 
pamięci X- P io tra  Skargę  Pochód  
Braci zgrom adzonych  z kamienicy 
tegoż instytutu do K ościoła S. P io ­
tra  nie okazałością zajmował, ale był 
żyw io łem  m oralnego u c z u c ia , roz­
koszą serca i um ysłu  ; chorągiew z 
w yobrażen iem  syna Bożego niósł 
jeden  z b r a c i ,  obok  niego dwóch 
innych  z s re b rn e m i  ber łam i w p o i  

ubiorach p rzypom inali  nam 
przodków  n a s z y c h , k tórych  staro­
polskiej pobożności w inniśmy zało­
żenie tego  insty tu tu ,  po tem  niesio­
n o  księgę, obejmującą imiona zapi­
sanych braci od roku  i584 .  Dalej 
dw óch  duchow nych  z p o d o b n e m iż  
ber łam i przodkowali postępującym 
braciom , o toczonym  chorągwiam i 
cechowemi.

Za przybyciem do K ościoła  na­
pe łn ionego  licznie zebraną powsze­
chnością ,  Pasterz Dyecezyi tutej­
szej, s ła ł  w swojej ofierze m o ­
d ły  dziękczynne B ogu ,  wczasie k t ó ­
rej przem ów ił  z kazalnicy Skargi

JW X . Kanonik  Dzianott Podstarszy 
Bractwa i B anku ;  słowa jego p rze ­
konały zg rom adzonych ,  iż u trzy m u ­
jące się przez pól trzecia wieku b ra ­
ctwo i Bank, są drogą spuścizną po 
ojcach naszych, gdyż wskazują nam  
ich m iłość bliźniego, kierowaną o- 
świeceniem; a z trwałości tvch za­
kładów w pośród wojen, klęsk, zmian 
rządu na ziemi naszej, dow iód ł o 
prawdziwej opiece Boga nad tą świę­
tą w łasnością ubogich.

Po skończonem nabożeństwie zbli­
żyło się do stóp o łtarza 6 par  no ­
wożeńców wyposażonych z fundu­
szu Bractwa, na pam iątkę dnia te­
go ; k tórym  śluby d a ł  J W .  Cele­
b rans  p o k ró lk ie m  przemówieniu do 
tychże T a k  uczczono ten dzień 
założenia instytutu, odróźniającegu 
się od innych m iłosiernych tym , że 
w nich nie nędza żebrze  litości, a -  
le litość sama wyszukuje nędzę ,• ta­
jemnicą okryta w chodzi w mieszka­
nia ubóstw a ,  c h o r ó b ,  i wyrywa z 
rąk rozpaczy  ofiary srogiego l o s u , 
który z wszystkiego je ogołocił ,  o -  
fjrócz po trzeb  i wstydu ż e b ra n ia .— 
Żałow ano tylko powszechnie, iż *p0 
między obecnem i braćm i nie wi­
dziano chorobą złożonego J W ,Fran-
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f , ' . , 3 Piekarskiego Prezesa Sądu 
{” • 'OStancyi, Starszego Bractwa i 
Banku; męża pod którego 20 letniem 
Starszeństwem do największej świe­
tności doszły te zakłady, a które­
go słusznie nazwano wskrzesicielem 
Bractwa Miłosierdzia i Banku Po­
bożnego.

Gdy przechodził transport broni 
i amunicyi przez granicę francuzką 
do Hiszpanii dla wojsk królowej, 
Biechcieli go przepuście celnicy i 
juz miało przyjść do rozlewu krwi, 
gdy tym czasem przypomniano so­
bie atrament i spisano protokół, a 
tak przeszły granicę muły z ładun­
kami, a osły się zostały. — Izba
f>rokuradorów podała prośbę kyó- 
owei, ażeby przywrócić licznych 

urzędników oddalonych od 1820 do 
1623 roku, którzy i siebie 1 mienie 
poświęcili dla dobra kraju — Stan 
finansów portugalskich, jest pocie­
szający i wkrótce uwiepczy opera- 
cve pieniężne i reformy "krajowe, 
silaeeniem na raty długu narodo­
wego — Pułkownik Pizarro obwi­
niony o zdradą kraju siedzi jeszcze 
w więzieniu, sprawa jego wytoczy 
ąie w tych dniach przed izby sej 
niujące, YV Niemczech jedzą i 
pęą, w Anghi piją j jedzą, a we 
r  rancyi jedzą, p jją j bawią się.

— Dowiadujemy się z Ma­
drytu , ze posiedzenia prokura- 
dórów* przybierają coraz burzli­
wszy charakter w obradach nad 
długami krajowemi; poco, na co 
tyle mów, sprzeczki, niech płaci 
kto pożyczał. — Margrabia de la 
Amardlas mianowany prezesem pro- 
cerow w miejsce jenerała Casta-
k Z L f  *

nos, który urząd ten złożył, -  Do­
mowa wojna W Hiszpanii zamieniła 
się w turecką, wtak b-rbapi £
ską, ze stronnictwa w swe, wyuzda­
nej zaciętości nawzajem jeńców
rozstrzelają.-Szkoda pr<lchJu! Ró_
wnoczesme doniesiono Doq Karlo- 
sowi o skonie zony jeRO j 0 nje.  
przyjacielu, który gq krok w krok 
siedzi; ta wiadomość byłH mu po„ 
wodem odłożenia żałoby na później 
bo ledwie wystarczyło czasu do u- 
cieczki. — Szczęście dla królowej 
rejenlki hiszpańskiej, żejej przeci­
wnicy piszą: iż karliśei mieli mieć' 
tyle i takie oddziały wojska, żernie-' 
l« stoczyc potyczkę w które, mieli 
wygraę, ze mieli dostać pieniędzy, 
bez których niemożna wojować. i 
^rojowa rejentka zaprowadza w ca­
łej Hiszpanii szkoły wzajemnego u, 
czema, Jeneraf M.pa przewró­
cony do wszystkich stopni i godno-

cU mod.dOWOdnc; W0'sku "•« "*sep Rodila napołnocy czynnem. 
Jeżeli długi Ferdynanda V1J. naród 
hiszpański nie uzna, baukiery we 

|.Francy,, Anglii, Belgii , HollmJyi 
i będą to długo pamiętać 1 ni. pb/y- 
czą bez podwójnego zastawu !>jn 
Bogusławski utrzymuje.- że t-m ro ­
czną suszę me mozga pr/vp„'vwuć 
wpływów, komety mającego v« po, 
kazać w roku przyszłym, ,le 7. 
zdaje hyc ciałem lekkim i w.etrz- 
nym, memogącym żadnego wywie- 
rac wpływu na ciała stałe, jaj-smy 
to widzieli wroku i ?5^, gd-.i,-ko­
meta powyższy najbliżej ziemi prze­
chodząc , żadnej nie zrządził zmia­
ny w jej atmosferze.
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litera tu ra  powszechna 
i

literatura S ław i an.
( Dokońctenie).

Sięgnijmy zabytków trzynastego 
w ieku li teratury sławiańskiej u Cze­
chów ; a przekonam y się: ze stopień 
doskonałości języka, jest ob razem  
działań  rozum u W  całej p ó łn o ­
cne] Europie, jedna tylko b y ła  wsze- 
chnia p r a g s k a , jako szczep nau k o ­
wej słowiańszczyzny: a za Rudolfa 
11. wszystkie umiejętności rozwinię­
te  w duchu  narodow ym  są świade­
ctw em  ówczesnej dążności S ławian. 
W  kro tce  jednak język czeski jako 
tłum acz  uczuc i m niem ań religij­
n y c h ,  w czasie zamieszek odszcze- 
p ieńców wiary s trac ił  swoje znaeze- 
Die, bo  powszechnie m niem ano, że 
cokolwiek istnieje w narodow ym  ję- 
?.vku, grozi n iedowiarstwem i od- 
Szezepieńslwem. Naród  praw owier-  
ńy. przez źle zrozum ianą gorliwość 
W’la ry ,  nakształt O m a s a ,  niszczył 
w ła-ue rodowite u tw o ry ,  po rzuc ił  
język w łasny ,  a przywiązął się do 
niemczyzny Znaleźli się wszelako 
O b .oncy  literatury czeskiej, i jeżyk 
o j  zaguhy ochronili; tym wielkomy- 
Sli.y.n u m y s ł u , nas/  dj,iec, J .
n a  p r a w i e  n a jd r o ż s z ą  'p u ś c i z n ę  są
wmpi. W  siedemnastem stoleciu 
p o  wypędzeniu różnowierców cze­
skich, do innych nie słowiańskich
kra n literatura zaczęła upadać _
AVI aś lie pod ówczas w eFranci j ,  An­
glii i Italii, a od ośmiudziesiąt lat 
w  G e rm a n i i , wszelkie umiejętności 
zaczęto wykładać w narodowych 
Językach. — T łum aczenia  wzo 
r o w h pisarzy, bogaciły  nowo 
k*'i ił,  ą e się ludy. Badania na- 
Mko.vc i w ynalazk i,  zaznajamia­
ły  n a r o d y t mądrością i stawiały

| je  na szczycie ku ltu ry  i sławy. jęa .  
dano  mowie i pismu krój p raw i­
d łow y  i zmyślny, tym sposobem  w y ­
kształcono własną narodow ą dążność. 
P ow sta ł  język włoski, wdzięczny 
miękki, z rodzony  prawie d o d t l ik a -  
tnego śp iew u; język francuzki sta ł 
się p rz e z o rn y ,  o b ro tn y ,  w eso ły  i 
dow cipny; język angielski poważny 
krótki, zdatny do  rzem iosł i żeg la r ­
stwa,— język polski mężny i wspa­
niały, nakon iec  g e im ań sk i .  za dni 
naszych bardzo  zbogacony , do  w szel- 
kich nauk t wiadomości najzdol­
niejszy.

Uszczypliwość Francuzów , p r z e ­
budziła  ze snu Germ anów. Żyjąc 
pod rozmaitym rządem i w rozdziel­
nej wierze, spoili się nauk- wym ję ­
zykiem , z czego wzrosła dzisiejsza 
ich sława. Stu lat jeszcze nie m i­
n ę ło  jak germ an i wyższego stanu 
wstydzili się mówić po germ ańsko ,  
dziewice ucieka ły  z dom u, gdzie o- 
stra G erm anina  raziła uszy. id rw in -  
kowe pożegnanie kończyły  śmiesz­
nym  uszczypliwym żarcikiem — 
Księgi germ ańskie z tego wieku są 
najwięcej nabożne, a kto  nie chc ia ł 
uchodzić  za prostaka, po rzucał w ła­
sną wiarę , s łow em  G erm an znie­
nawidził swoją rodowitośc. O b c o -  • 
wanie szlachty by ło  zupełnie fran- 
cuzk ie ,  prawnie!w o stało się p ó ł-  
łacińskie, a moda została bózlwern 
kierującem myślami. F rancuz i  wpra­
wdzie pragnęli wszędzie rozszerzyć 
mowę swoją, bo  to pochlebia ło  ich 
narodow ej dumie, w duchu  jednak­
że wyśmiewali ludy z francuszczo . 
ne i zwykle nazywano Germai,ó\y 
hete rn ie m a m /e  Księgi g e rm a ń ­
skie by ły  jedynie dla p rostego  ludu  
pisane: a cokolwiek podówczas się 
zjawdo, nosiło  na sobie cechę Inie-
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dołęztwa. Pó łnocn i G erm anie  wszel­
kie literackie p łody  zwłaszcza Ra- 
kuskie i Bawarskie poczytywali za 
śmieszne. Dziś jednak  wszystko się 
zm ien i ło :  im jedynie cześc się na ­
leży za pierwsze pobudzenie  ducha 
narodow ości  — Z jednej n a r z e c z y  
(dyalekta) utworzyli dzisiejszy u cz o ­
ny  język znajomy pod imieniem: 
hochdeutsch; istniał on pierwiastko- 
wo w jednym zakątku, ale n iepano- 
wał. tak jak dzisiaj w krajach g e r ­
mańskich . D oczego  najwięcej p rzy­
czynił się słownik Adelunga nada­
jący znaczenie.

Pam ię tn ik  fa rm aceu tyczny  K ra ­
kowski z miesiąca W rześn ia  zawiera 
p rzedm ioty  następujące:

O pium  i nowo odkry te  w niem

Jńerwiastki O  urządzaniu  ch lo rku  
solniku) M erkuryuszu ,  K alom elem 

pospolicie zw a n eg o , d rogą wilgotną, 
przez T  W .  C. K a r t i u s a  Apte­
karza w Erlandze S posób  czyszcze­
nia węglauu S o d y ,  przez P. G a y  
L  u s a c  podany. Niedokwas drugi 
żelaza (Oxydum  ferri) jako przeciw- 
t ruc izna ,  niszcząca działanie szko­
dliwe kwasu podarszennikowego ( A- 
cidum arsen icosum ) arszemku b ia ­
łe g o  przez B u n s e n  ^aleoana. S p o ­
sób urządzania Siarkanu Chininy po 
d łu g  przepisów J. P e l l e t i e r  J. 
A D e s p r e z  w Londynie. Apparai 
do  przechow ania  ciał na które świa­
t ło  i powietrze szkodliwie dz ia ła ,  
wynalazku P  W ojciecha .  R u c i ń -  
skiego Aptekarza w Mieście W o d z i­
sławiu. O oleju lo tnym  z goździ­
ków korzenny eh (ol caryophil lo rum )

przez E t t l i n g a -  Syrop zBalsamq 
.Tolutańskiego, O zachowaniu O - 
ctów lekarsk ich  p o d łu g  rady  K a l -  
b u n n e r  a. Botanika fa rm aceu ty ­
czna.

Jeden fabrykant pierników w Koln  
nad R e n e m ,  wydaje oryginalne pi­
s mo ,  to jest Gazetę z piernipa. A- 
matorowie Czytania zgromadzają się 
w pięknie dekorow ane j Sali, każdy 
dostaje p rzy  w nijściu na pięknym 

orce lanow ym  talerzu parę pierni-  
ó w , na k tórych cuk rem  są pisa­

n e ,  interessowne b rukow e w iadom o­
śc i,  wymaczują się w do b ry m  m io ­
dzie i zjadają. Z naw cy zaręczają, 
ze ten dziennik m ożna poczytac za 
najsmaczniejszy i najzabawniejszy 

Pewien Młynarz za łoży ł m ły ń  w 
Prowincyi Niderlandzkiej Oberylsel 
k tóry w p ra w io n y  jest w ruch  , ani’ 
wiatrem ani w odą ,  ani siłą zwierzę­
cą ani m e c h a n ic z n ą , lecz ciałem 
niebieskim, to jest s łońcem  Za po­
mocą bow iem  bardzo wielkiego szkła 
palnego , koncentrują się prom ienie  
s ło n e cz n e ,  na kocioł parnej maszy­
ny , z k tórego rozwijająca się p a ra  
ca ły  m ły n  w poruszenie wprawia.

P o trzebnem i są złp  Ąooo na 
pierwszą hypotekę d o m u  w mieście 
Krakowie. W iadom ość  o tem w re* 
dakcyi K u rje ra  krakowskiego.

W  DR u r a r n i  J ó z e f a  C z e c i i a .


